Nieważne jak się wygląda
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Nasi pływacy wyrównali rekord sprzed 8 lat. Wywalczyli 6 medali w ME na krótkim basenie. Paweł Korzeniowski (19 l.) nie schodził z podium. Ola Urbańczyk (17) cieszyła się blaskiem złota na 100 m zmiennym, a Sławomir Kuczko (19) swoim srerbnym na 200 m osiągnięciem wskoczył do elity żabkarzy. - Chociaż bez Otylii, nasza ekipa jest silniejsza niż rok temu - ocenił przed wyjazdem do Wiednia trener Paweł Słomiński. Miał nosa 17-letniej zawodniczce z Łodzi nie przeszkodził w finale nawet spóźniony nieco start. Płynęła jakby po swoje, a wynikiem 1.00,75 min. poprawiła własny rekord kraju. Zrewanżowała się Niemce Rohmann, która wyprzedziła ją na 200 m zmiennym. 

- Nie czułam się faworytką, tylko chciałam popłynąć jak najlepiej - powiedziała Ola Urbańczyk w stylu Adama Małysza, którego zresztą bardzo ceni i lubi. - Tylko potem w nocy ciężko mi było usnąć. Wciąż przypominałam sobie, jak to zrobiłam, że stanęłam na podium. 

Łodzianka nauczyła się pływać w wieku 5 lat, a dwa lata później poszła do szkoły sportowej. 

- Dla dziecka kilkuletniego być w wodzie to zawsze radocha. A teraz pływanie stanowi dla mnie i przyjemność, i... ciężką pracę. 

W stylu zmiennym, który jest jej specjalnością, trzeba wykazać wszechstronność. 

- A ponieważ trzeba pływać wszystkimi stylami na wysokim poziomie, chyba ta specjalność jest najtrudniejsza - oceniła Ola i dodała: - W tym właśnie problem, bo moja słabość to pływanie na grzbiecie. Jestem świadoma, że teraz oczekiwania będą większe. Moja drobna budowa ciała absolutnie nie jest minusem. Nieważne, jak się wygląda, ważne, jak się pływa - stwierdziła zdecydowanie. 
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